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^  Wiednia d . 22. P sidziern ika.
J. C. K . Mość udzielił nayłaskawiey Kas 

sierowi ogulney kaiTy d ługów , Weikhardowi 
L j w -  Gillenbe-g, w  nadgrodę iego pilności 

nietylko przy p o w y źs ze y  , lale 1 przy kafsie 
nieższey A u ^ r y j ,  tytuł C .K .  Radcy z uw ol­
nieniem od raxy.

Affeffora przy Król. ćy flrykrow ey ta- 
buli z  tey ftrony Dunaiu, Hrabiego Tadeusza 
Y a rk o n y ,  r a c z y ł  J. C. E .  ApoiWlska Mość 
przez wzgląd na iego zasługi ■wynieść nayła- 

sfeawiey na sekretarza przy nadworney kaa- 
ce lary i,  a Plebanów Franciszka Nejedly, Fran­
ciszka Hackel,, Jana Sanecz , Jędrzeia Szme- 

tany i Jaua F ongracz na kanoników Neutraer- 
skiey kapituły.

Gufceraium Styryyskić ognaynijło naftę- 
pniący piękny czyn pat-yotycznego o y c a : 

Michał Ainspicner, mieszkający w parafii Pel- 
ł a o , cyrkule Gratzkini, posłał swoiemu s y ­
nowi , znayduiecemu fię w  w rysk u  Cesarskim, 

^ankocetel ca 5 rym w  liście z nafiępui?c_ym o y -  
*°wskira napomnieniem.* ” Kochany s y n u ! bądź 

^oiemu Cesarzowi i Kapitanowi wiernym. 
p» przybędzieź kiedy do innie skaliczony lub 

ranaas‘ o k r y t y } p rzyym ę Cię zradośęią i mieć

o Tobie będę oycowską ftaranność; ale leżeli 

ftaniesz fię krzywoprzyfięscą, opuścisz swgi;j 
chorągiew, a przy będziesz do mnie, każę C ,ę 
związać i po zasłużoną karę da Tw ego Kapi­
tana cdeś'ę. „  .*

Z  B'-ynu d. 21. Października.
P rz y  nagłem wyruszeniu floiącego zało^  ̂

gą w  Brynie regimentu pieszego Lindau 

Czech znay dowało fię wielu officerow^dla od- 
Jegłego mieszkania ich redzicnw i krewnych 

w  u-emiłem półcieniu potrzeby pieniędzy. P. 

Domimk Peszka, kupiec tuteyszy ,  dowiedzia, 
w s * y  fię o ich potrzebie ofiarował z  własney 
ochoty pożyczyć im któregc fyfiąca ryń. na 

dwa lata za opłacać fię ma-ącąprowizyą po 5 
od fla. Z  wdzięcznością przyjęli officerowie 
takową rfiarę 1 zaciągnęli od niego 2000 r y f .  

na które w s z y s c y  fię pisali i nieodwołuijc fię 
ieden do drugiego w  oznaczonym czalie w y *  
płacie przyrzekli.

O i  rozpoczęcia nieprzyiaciolskich kro- 
Ifnw między Francyą i Pruflami nie mamy za ­
w sze ieszcze urzędowych rapportow iak zie- 

dney tak z  drugiey frrony. Z  gazet w iem y 
ty lk o ,  źe d. 8» 9 i 11 w  okolicach P lauea, 

Su&ifeld i Zw ickau krw aw e zaszły  b i t w y , że
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X ż ę  Ludwik Ferdynand , który z Rudolfiadrn 
p rzy b y ł  na pomoc Jenerałowi ieit. Tsuenzien, 
w  nięir.*,m attaku nu którego cze'e sam fię 

znaydow ał, 3 kulami z karabinu zabity zofiał, 
źe jenerałowie Biela , Bevilaqtn i Schóinberg 
także na placu polegii, że kommunikacya z 

Dreznem przecięta i że Francuzkie podtazdy 

podchodzą iuż pod Lipsko.
Głowna kwatera Pruska ma fię znowu 

w  Naumhurgu znaydować. Odezwa Króla 

Pruskiego do w oyska  względu powodcw i ce­
lu w o y n y  była d. 9 z g ło w u e y  kwatery Er- 

furtu wydana.

Z  Frankfort.a cf. 12. Października.
Panujący nasz X ź e  Prymas mnisi 1500 

ludzi iako członek ligi Reńskiey do pola Ra­

w ie .  Minifier Albini} iefi miniflrem w ew nę­
trznym i rządcą X ię fiw a  Ratyzbońskiego mia­

nowany , gd2ie mieszkać będzie i przeniósł 

tam w y d zia ł  zagranicznych intereflow,
Pod d. 3 r. ni. Ces rz Napoleon w ydał z 

głowney kwatery l^irzbiwga dzienny rozkaz, 
w  którym wyznacza różnym korpusom twier­
dze na składy. ” W s z y f ik ie  sprzęty (  w yra  
sty rego rozkazu) które nie są koniecznie potrze­
bne, tak głównego szt >bu , ialto też piechoty, tu­

dzież kobiety i w szyR ko tokclwiekKy artn'1 cią- ! 
ty ło ,  musi w wzmiankowanych twierdzach po- 

zofłać, aby arrniia niczetn nk była obciążona! iak 
naylżey fię poruszała. W  miarę posuwania fię 
naszego w kray nieprzyjacielski będą nowe i 
bliższo twierdze na składy dla armii w y zn a ­
czone. W  tych składach pozofiańą ffe w szy-  
fikie sprzęty armii i archiwa , słowem to wsr-y- 
flko co żołnierz w swoim toruifir-?, a ofTcet* 
w  tłomarzek 7 tbnć nie potrafi. Ntei.tore kor- 

jm«a wiofeą za sobą broń po/ofiałych w szpi­
talach żo łnierzy, to nu zaraz 11 ft te 1 broń ma 

bydż odesłana do tarierdz. w których cho­

r z y  leżą. Niv'słow;ue eóesfa”o
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cyi bagażowe w o z y  a a z d y , które ceraz są ar­
mii potrzebne. Każdy korpus powinien bvdż 
obeyrzany, i należy uważać czyli  każdy 'ż o ł ­

nierz ma 50 ofirych ładunków i przervczkt;, 
Kaprale formy na kule , żołnierz prtfiy 2 pa­
r y  trzewików wtornifirze, i czyli  rozdane są 
kapoty, polowe daszki,  miski, i obozowe 

s p rz ę ty , aby nie zoRały tlę w  magazynach i 
nie b y ły  za armiią wiezione; równie uważać 
należy, aby żadnemu żołnierzowi nie brako­

wało bagnetu i wszyRkie w  dobrym b y ły  Ba­

nie. O wszyRkim należy zaraz naczelnego 
Jenerała Xcia Berthier uwiadomić. W y j ą ­

w s zy  chorobę żaden żołnierz pod iakun b^dź 
pozorem nie tnoźe fię oddalić; w s zy sc y  ka­

lecy maią bydż bez wyiątku do twierdz ode • 

słanemi.,,
Pod czas bytności swoiey w  Bimbergu 

rozmawiał Cesarz ufiawicznie z wielu obecne- 
uii tani Marzałkumi i jenerałami. Rozumiano , 

\>, nie.rzyiacielskie kroki zaczną lie pr/y K o. 
burg - Hildburghauseu i Meinungen , ponieważ , 
isk słychać było , cała Pruska fiła połączyła 
Oe za T u ringsk:em lasem wkorzyftnatn bar­
dzo Ranowisku. A le  że około tego lasu nie 
można było d>a obu armiy znaleść żyw n o ści,  

a zanim fię potykać wypadało; uczynili za­
tem M 'rszałkowie Ney i Soult z wyższego 
Palatynatu ku Czechom takie poruszenie, źe 
środek Pruskie/ armii przymuszony b y ł  od­

mieni: swoie ftanowisko.
Z  K ranach w  Sasko  - lio b a r  jkim  kra iu  

d .  8- P a ź d z ie r n ik a .

D ziś o godzinie 8 z  tana p rzy b y ł  tu C e ­

sar* Napoleon w  orszaku 6 p o w o z o w , i pęd 
mocną z słoną, ponieważ w pohliskości na • 
szey znayduią fię Pruskie w oyska. W yfim P  
w  pobliskiey wsi Zedlitz u plebana i d ił  rryn 

wyszłvrm ftąd na przeciwko niego publiczny u 

Ur:tęd;;iVom e.u Jyeac;, ą , pod e*av krórey b«r
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ich grzecznie przyiął, Recimenta w y ftą p iły  w  

paradzie i czyn iły  mu pod ozas przeiazdu ho­
nory. Przed Cesarzem Jeszcze uadiechali do 
Kronach Mmfter Talleyrand i Sekretarz Ma- 
rec , którzy zaraz udali fię do Monarchy. 

W c z o r a y  w  wieczór wszedł dziefiąty regi­
ment bujarow Francuzkich do Koburca. Z  
Bamberga iesacze pod d. 6 Października w y .  
d t ł  Cesa-z w odezwie do w o js k a  oświadcze­
nie w o y n y  Pruflom. Jakoż nieprz;, iaciebkie 
kr dii zaczęły  lie zaraz d. 6 w okolicach No­

rę,rtbirgi przez w  kroczenie woj/sk Francuz- 

kicb przy Kulmbach w kraj' Pruski.

Z  Lipska d. 15. Października.
K orpu s, który d. 9 r. m. przew yższają­

cy fiłą w  okolicach Schiaitz pomimo naywalecz- 
nieyszey obrony do Gera odparty zoftał , 

tkład-ił f ię ,  i«k m ewia, Z I batalionu regi- 
inemu la , 1 batalioDU Bila b*sarow ,  I

baclionn X cia  Maxymiliana i 2 szwadronów 

X c h  J tna dragonii. D. I I  w  wieczór przy­
wieziono tu d > Lipska rannych , p rzybyło  o- 
*az wiele w oyskow ych  i część bagnzow  roz­
proszonego po w y ź e y  korpusu, które powię- 
fcszey części udały fię nazaintrz do Hrłe. Od 
tego czasu zdaie fię bydż otwarta droga dla 
francuzkich podiazdow od H of przez Schiaitz 
i  Gera do Lipska. O . 12 w yszed ł  (łojący tu 
*ałogj bitaliou Eevdaq ua ku Grimma. ISaftę- 

pney nocy o godzinie 2 wpadł tu bramą S. 
Piotra Francuzki patrol, zaiecbał przed ratusz, 

^fldał pieniężnej kontrybucy i, zabrał kilku z  co- 
f-iijicych fie w oyskow ych i kilkanaście koni, i 
** d Id fię o godzinie 5 zraua. "W czoray po 

Potu ini 1 j ogodzinie 3 p r z yb,ył tu znowu Frań- 
Cl,'k i  pa rol blisko w  100 k o n i, Iłanął przed 
*>Tain# S. Ph-tra , uczęftow»no go i poiechał na- 
Zdd ~~ Dziś od godziny 3  z rana słychacmo- 

« e  firze]4aie 2 j z -u t  w  okolicach Mau,ubliża.

—  Magiftrat tuteyszy jetutuodau tuteyszych 

mieszkańców i cudzoziemców , aby i»ę spo- 
koynie zachowali w  przjTpadku w  kroczenia ta 
obcego woyska 1 grzecznie fię z nim obcho­

dzili,  unik liąc nie miłych dli fiebie kruków.

Z  K iJJel d. 13. Paidcitrnika.

Francuzki poseł , P. B ;guon , znayduie fię '■

tu znowu i bywa iak dawniey U d w o r u ------
Regimenta nasze wszyllkie są w gotowości do 
boiu , i przed kilku dniami posłano im ieszcze 

w'crzcbowe i w ozow e konie.

Król Wirtemberski d ił w czafe  bytno­
ści swoiey w  W ;rzburgu wielki order W i r '  
temoerski Xciu Hieronimowi.

w  armii ligi Reuskiey dowodzić będzie 

X ż ę  lseoburg iedflj m korpusem.

Z  Paryża d  8. Pazdiiem ia.

Na d. 3 t. m. liniiowy okręt Rcgulus a  

7 4 d z :ałacb , który pod A f h ’kańskiemi brzega­
mi tyle zrządził szkody Angielskiemu handlo­

w i ,  zawinął szczęśliwie do portu Brefleuskie- 
go. W aleczn y  iego dowodzca 1’He-mite prze­
płynął pomiędzy nieprzyjacielskim i eskadra­

mi i pomimo Angielskiego zamknięcia dollał 
fię do Brofiu.

Bank w  tak dobrym iefi: fianie, iż na 7 0  
ni iii. biletów , które ma w  biegu ,  pofiada 75  
mili. monety.

Wsz_\lłkie naypamiętnieysze zbroie, któ- 
re znaydc w ały  fię w arsenale Paryzkim . w  bi­
bliotece , w gab necie monety i fiarpżyt^ości, 
w  arsenałach w Douay , Strasburgu i t. d. zgro­

madź me teraz w  ieduo mieysce i wie u zagra- 
niczneim pomnożone zeftały. Muzeum to ar- 

tj leryi założone iell w  by wsaym k? satocze 

S. T ęn cszą  *  Akwinu na przedmieściu S. Ger’

»  •
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m«ni, i od niedawnego czssn b y w a  co niedzie­
la dla publiczności otwierane. Zaayduie lie w  
ciem w szyftko  co do dawnego i teraźniejszego 
rvsztunku należy , a osobliwie zbiór pugina­

ł ó w ,  pałaszów i broni ogniftey ieft zupełny. 

Ollatnia znaydule fię od naypierwszey , to ieft 
cd  wynalezienia procbu, i idzie ftopniami 

p rzez rożne odmiany aż do dnia dzifieyszego. 

N a ltarey broni widać k r z y w e  o sady ,  dla 
wygodnego noszenia na piecach , panewki za- 
palalące fię lunrem , potem k ó łk a ,  k tó re -w y ­

d o b y w a ł y  iskrę z  skałki. W idzieć tam można 

podwoyne fuzye nadzw yczayney wielkości, 
które tylko naw ałach  użytemi bydź mogą; 
całe baterye z f u z y y ,  które iedna przy drugiey 

do 10 leżą; szable i spisy rozmaitey wielko­
śc i,  a niektóre tak ciężkie, żfc dwie osoby ma 
ią co dźwigać; puginały wszyftkich uarodow, 

piftolety roztnaitey -wielkości i kształtu. C ie­

k aw ym  nayw ięcey podobać fię będzie pałasz 
i  piftolety W .  Kondeusza, puginał, którym 

Ravaillac Henryka IV .  z a b i ł , zaprawiony tru­
cizn? puginał, który niedawno z  St. Domingo 
przywieziony zoftał, i szpada nieszczęśliwe­
go Ludwika X V I .  którą miał p rzy  boku pod 

czas koronacyi sw o ie y ; lecz tylko packwajbry- 
lantami wysadzana i klinga ;zoftała, bo rękoiść 
suto brylantami w ysadzauy wczafie rewolucyi 

wykradziono. C z tery  do 5 znayduie fię tam 
jftotuych arm'at, reszta w  wzorach, równie 
iak prochownie i rysztunkowe w o zy .  Jedna 

» p o w y ż s z y c h  arinat była na końcu trzydzie- 
ftoletniey w o y n y  przez Hauiernika w  Noretn- 
berdze odlana; ftoi obok 2 armat, których 

Gnftaw Adolf II. u ż y w a ł , i są żelaznym dro- 

tem oplecione. W  wielkiey mnogości iefl tam 
rysztunkow pieszych i konnych, których da 

wni w oiow aicy  używali. Są nie tylko dlafta- 

roźytności i m ę ż ó w , którym za obronę słu­

ż y ł y  > ale też dla osobliw ej roboty ważne.

W idzieć  tatn n .p. można rysztunek Ludwika 

X I V .  który mu powielu iego zw ycięstw ach 

W e n e cy a  darowała; w szyitkie iego z w y *  
cięztwa są na nim, w yryte .  Na tarczach 

innych bohatyrow są rzeźby z Mitologii, z  

których niektóre bardzo dobrze są zachowa­
ne. Prócz wspomnionycb znayduią fię tamże 
rysztunki Henryka IV .  wielkiego Kondeu­

sza i wielu innych bohatyrow Francuzkicb. 

Nadewszyftko wpada w  o c z y  rysztunek dzie­
w ic y  Orleańskiey, Joanny d’A rc  , który na­

przeciwko Ludwika X IV '.  ftoi. Uohatyrka ta 

mufiała bydź znacznego w zroftn , gdyż rysz- 
tutiek iey ma przeszło 5 ftóp wysokości. C ie­
kawi i miłośnicy sztuki woieuney znaydą tu 

bardzo wiele w zorow  do iey wydoskonalenia. 

Nadewszyftko dziwie będą narzędzia, za pomo­
cą których artylerya każde działo dokładnie 
rozraierzyć może.

Um ieściliśm y dawniey w krótkości od- 
p o w ie d li zgrom adzenia Żydowskiego na kil. 

'ha 1 tylko z  12fiu za pyta ń , podanych od Ce­
sarza temuż zgrom adzenia do rozw iązania. 
Te* «z um ieszczam y całkowicie i  na wszyft- 

hic zaoytanici od p o w ied zi, iak są ogłoszona 
w iedn ym  dziennika Paryzkim .

Pierw sze zapyta nie: —  C z y l i  godzi fię 
Żydom  'mieć Jkilka żon ?

Odpowiedź-. Nie godzi fię, i ftosuią fię 
powszechnie w e wszyftkich kraiacb Europey- 

skich do zw yczaiu  mienia iedney tylko żony. 

Nie nakazuie M oyżesz w yraźnie, aby żyd  ie« 
dnę tylko miał ż o n ę , ale też i nie zabrania 

mieć w ięcey; zdaie fię nawet, iż niewyraźnie 

dozwala tego, g d y  urządził podział sukcesyi 
między dzieci więcey niż iedney żony. Lubo 

ten zw y czsy  ntrzymuie fię na całym wscho­

d z ie , v;s?elako ftarożytni Doktorowie prawa 
przepisywali im , ażeby uie mieli więcey żon 

nad iednę, chyba ieżeli są w  ftanie opatrywa'



fila wszyftkieh potrzeb tylu źotj , ile ich mieć 

2ecbcą. In.-czey ieft na zachodzie. Cbęć 
ftosowania fię do zw ycza iow  tych narodow w  
Europie, u których Ż y d z i  mieszkają, skłoniła 

ich do zrzeczenia fię wielożeńftwa ; ale że nie­

którzy  pozwalali go sobie ieszcze, okolicz­
ność ta ttała fię powodem w  wieku X I  do 

Zwołania synodu w "Worms, złożonego z 100 

Rabinów pod prezydencyą Rabina Guercbon, 
który to synod rzucił klątwę na każdego Izra­
elitę odważającego fię odtąd mieć więcey żon 

nad iednę. Aczkolwiek zaś ten synod nie po- 

fianowił tego prawa na zaw sze, przemógł ato­
li wszędzie między Żydami w płyW  obycza- 

iow  Europeyskich.

D ru g ie  zapytanie: —  C z y  religiia ż y ­
dowska dozwala rozwodu, i czyli  w ażn y ieft 
rozw o d , gdy lianie na mocy praw przeciw­

nych prawom kodexu Francuzkiego?
Odpowiedź : Prawo M oyźeszowe dozwa­

la rozwodu, lecz nie ieft ważny, leźli wprzód 
nie ftanął na mocy w yroku trybunałów podług 

kodexu Francuzkiego. U w szyllk ich  powsze­
chnie Izraelitów D3ypierwszą ieft powinnością 
podległość prawu Monarcby , i za powszechne 

Oiaią u fiebie prawidło, że w  tym wszyftlfim , 

Co tylko fię tycze intereflow cywilnych i po­
litycznych, prawo kratowe ieft nayw yższym  

prawem. Nim ieszcze przypuszczono ich w e 
Francyi do używania praw obywatelftwa, i 
gdy ży li  pod osobnym priwodawftwem dozwa­

lającym im rządzić fię podług religiynych z w y -  
®2aiow , w tedy wolno im było rozwodzić fię 
Według ich praw , lecz rzadko kiedy używali 

wolności. Od ęewolucyi zaś Francuzkiey 
nie Uznaią w  tey mierze innych praw nad Fran- 
^ 2kie. G d y  przypuszczono Z y d o w  do praw 

ywatelft^a , Rabinowie i przednieysi tegoż 

11 całey Francy i ,  flanęli przed muni- 
Q<,sciami mieyscowemi i wykonali przy-

fięgę, że fię w e  wszyflkim fiosować będą do 

praw kraiowycb, i nieznać innych w  urządza­
niu swoich cywilnych interefibw. Nie mogą 

iuż więc rozwodu danego od Rabinów poczy­

tyw ać za ważny, ponieważ, aby był  ważnym  
powinny go.pierwey dać trybunały; iako zaś 
według w yroku  konsulów nie mogą Rabino­
wie dawać ślubu, aż gdy im flrony wschodzą­

ce w związek małżeński złożą akt sporządzo­
ny przez urzędnika cywilnego, tak też nie mo­
gą dać rozwodu , aż gdy im będzie z łożony  

w y ro k  upoważniający danie rozwodu. Cho­

ciażby nawet wzmiankowany w yrok konsu­
larny nic w  tey mierze nie w y r z e k ł ,  w tea 

czas tylko rozwod Rabinowski b y łb y  w a ż ­

nym , gdyby  nie było  żadney przeszkody ; a 
że  względem interefibw cywilnych b yłob y  
prawo przeszkodą, ponieważ iedno z  małżon­

k ó w  mogłoby z nim ftanąć przeciw drugiemu, 
wypada więc koniecznie, że rozwod Rabinow­
ski bez w p ły w u  kodexu cywilnego nie może 

bydź ważnym. A  zatem od tego cz as u , iak 
Ż y d z i  zawieraią umowę ślubnj przed urzędni 
kietn cyw iln ym , żaden prawowierny Z y d  nie 

może fię z żoną rozdać , tylko na mocy dwo- 

iftego ro z w o d u , to ieft , danego na mocy pra­
w a kraiowego i M oy że szo w e go , i można za­
pewnić, że pod tym względem zgadza fię zu „ 

pełnie religiia żydowska z kodexem cy wilnytn.
Trzecie zapytanie: —  C z y l i  Ż y d ó w k a  

może poyśdź za Chrześcianina, a Cbrzescian- 

ka za Z y d a ; czyli  też chce prawo, aby Ż y ­

dzi brali fię między sobą tylko ?
Odpowiedź : Nieniowi prawo, aby Ż y ­

dówka nie mogła poyśdź za Chrześcianina, an| 
Chrześcianka za Zyda. Nie mowi także, aby 
Ż y d z i  brali fie miedzy sobą tylko. Zabrania 

jedynie Żydom małżenflwa z  fiedmiu naroda­
mi Cbananeyskiemi, z  Ammonitami, Moabitą- 

mi i Egipcjanami. Zakaz względem ijednsitl
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*arocJow ściąga fię do oboiey płci; względem Jednakże Rabinowie są d zf,  i i  Z y d  żeniący fię 

zaś Ammonitow i Moabicow rozciąga fię ty  ̂ z  Chrześciauką równie nie przeflaie bydz dla 
ko, zdaniem wielu Talrouditcw , do mężczyzn r?go Żydem w oczach rownowiercow, iako i 

obu narodow, a nie do kobiet, aie sądzę, Iż ten, który żeni fię z Ż yd ów k ą  cywilnie a me 
Anunonitki i ragabitki powinny/ wprzód przy- religijnie.
jąc wiar? Zyd ow saą. Co fig tycze Egipcyan, C ś l a r u  zapytanie: —  C z y l i  ż y d zi  tna- 
jj#aie rn<; ■ tego zakazu na trzecim p. koleniu, ją Francuzów za swoicb braci, czyli też za
Zib.-orkó.c więc Żydom maiżeuflw .z iwnemi obcy cb-ł
narodami przyftoscwac tylko można do naro- O dpow iedź: Ż yd zi  maią Francuzów za
dow bałwochwalczych, którerr.i , iak Talmul- braci'swoich , a nie za obcych, i myśl prawa 
wyraźnie m ow i, nie są nowoczesne narody, M jyżeszowego zgadza fię z tym sposobem u- 
ponieważ czczą i wielbią, równie iak m y ,  ie- wdżania Francuzów. Kiedy Izraelici składali 
dnego Boga, Pana nieba 1 zietni. Stąd też ty- ieden osobny/ u irod, nall a zy  wała im rełigia-, aby 
le zaszło małzeńftw rożnemi czt.sy między obcych, za swoich braci u w i ż i l i ,  i prawoda- 
Zydami 1 Cbrześcianami we Francyi, Hiszpa. Wca ich 1 rzykazał im z czułą troskliwością, 
nii i Niemczech. Pużniey cierpiały prawa żeby ich kochali : ” Pomriycie * (  mówił dw-
kraiowe, gdzie Ż y d z i  b y l i ,  takie małżenfiwa, nich) źe i w y  także byiiście obcenai v  Egip- 
Jub ich zakazyw ały. Jelł kilkanaście takich c ie . ,, Z  lecił Moyżesz względność tiprzey- 
małżeńfiw i teraz w e Francy'.; lecz wiedzieć muśc ku obcym , nie iako cnotę iedynie towa- 
trzebą , źe zdanie Rabinów sprzeciwia fię rżysko - moralną , ale iako i powinność włoźo- 
związkom tego gatunku. Podług nich, lubo ną ua Z y d o w  od samego Boga.- ” f id y  z pól 
religiia M oyżeszowa nie zabroniła Z y  dom w ią • waszych sprzątniecie, u.e powracayeie na me 
zar fię przez ntałżeńftwo 2 tern i , Którzy ich po upuszczone i zapomniane kłusy , lecz zo- 
reiigii nie wyznaią , z tem wszyftkfm , ponię- Bawcie ie dla ubogiego, obcego i w d o w y . 

Waż tnałżeńflwu od crtasow Talmudu Wymaga N ie obchodźcie fię po grubiańshu z obcym, nie 
p rzy  tj^ebadzeniu iego obrządków religiynych czyńcie mu k r z y w d y ,  kochiytie  g o ,  dayeie 
zwanych Kiduschim i zw yczsyn ego  w Vym ra- mu chleba, i odzieycie go w  potrzebie. Jefiena 

zie błogosławieńftwa, żadne przetp małźeńfiwo Nieśmiertelnym i bogimu w aszym , aNieśuiier- 
nie iefl w ffn e ,  pod względem religii, ieżeli teloy kocha obcych. ,, Do tego dobroczynne- 
przy zawarciu iego nie odprawiły fię te obrząd- go uczucia ku obcym przydał M oy że sz :  ” Na- 
Jii miano za święte; i w  tym przypadku rao Jeży niiec powszechną miłość ku ludziom. K o ­
gą fię małżonkowie rozłączyć z  sobą, niupo- cbay podobnego sobie iak fiebie samego. „  A  
rrzebuiąc rozwodu religiynego , boby ich uwa- Dawid tak mowi: ”  Bog Pan nasz pełen ielł

żano za małżonków złączonych cy w iln ie ,  a dobroci; miłofierdzie iego rozciąga fię na w s z y -  
nie religiynie. Takie iefl: zdenk Rabinów bę flkie iego flworzenia.,, T oż samo Talmud 
dących członkami zgromadzenia nsze go . O- wyznaie. T y c h ,  którzy są z sekty Noacbi- 

gólnie mówiąc, równieby oni niechcieli dac dow (  mowi ieden Talmudi ta )  cboci iż fię 
bł /gosławimfiwa , czyli ślubu, Chrześciance z od nas roźuią, powinniśmy kochać iak braci. 
Żydem lub Żydów ce z t-lffrześcianinem , iak i odwiedzać ich w  chorobie , grzebiąc gdy umrą,

X'ę|ż* Cbrześdauscy_jako wyta malżeńuwotn. wspierać w uboftw ie , iak gdyby prawdziwych
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 ̂zrae’ 't.->w, ?r- h ,  nn dobrego uczynku,

któregoby < Uajcac fca Noackidom nie by ł  obo- 
v  lizany praw j ?iw v  Izraeli;a. Jakież to są 

Z y d o w  zasady? St *-edz fię bałwcchwaltlwa, 

'n;;l f: IuŹD:e , nie z:-.biiaS i nie ranie bliźniego; 
CK- kraść i nie es, ; nakoniec zachowy
V  ’ć s ma wiedli w  ,e. A  tak wszvfikie nasze 
zasady i prawidła 1:arą nam kochać Francuzów 

iako braci naszych. Jeden poganin, badaiąc 
Rabina Hillłs wrgl- dem religii żydow skiey \ 
chcąc fię dowiedzieć w krótkeś i , <iaka iey za­
sada , taką odpowiedź odebrał; ” Nie czyń 
podobnemu tego , czego nie chcesz aby ci 
Czyniono; otoź to ieft religiia , a reszta iell rył 

ko iey konsekwencyą RcFgiia, nakazu ąe* -o 
chać obcego, i zsiecdąca dopełnianie cnót to­
warzyskich, tell bardziey wymaga po iey w y -  
zn twcach , aóy wsoółnby war. Iow swoich za 
b-ari uważali. A t 1' !  iakż r iy  ich mogli inaczey 
Uważać , gdy na ieóney ziemi żyią , gdy ieden- 
ż ;  rząd i iedneż rswa rządzą i opiekuią fię 

niemi, gdy ŁeJaychźe praw uźywaij j iedna- 
kow ych dopeiaiaią powinności? Zachodzi 
nadto inny węz»ł m,ędzy Żydem a Chrześńa- 
oinem, który mdgranza doUtecznie różności 
reJTg;i ,  a tym węzłem ieft wdzięczneść. Uczu- 
cie to, które w nas toieranoya tylko wzbudza­
ł a , nabrHR przez n w e riobrodzieyft wa rządu 
cd Lit i g  takiego Piopria energii , że prz*>zna- 

Czenir1 n»5ze mamy za wspólne z przeznacze­
ni em Francuzów. Tak ie fl , Franeya ieft na- 
s , ą oyczyzn ą  i Francuzi są braćmi naszemi. 
t.b! ibny ten tytuł czyniąc nas szanownicysze- 
nii w  oczach naszych iefi: pewna rekoytóią , że 
^sł-jgiTprc nar,-nigdy nie przeftaniemy.

Piąte zapytanie: —  W  iednytn i-drugim 
r rŁV padk u, jakie są fio-unki, które prawo ży-

^ skie nakazuie mieć Z  idotn wzgledem Frań-- 
f t w w t g  • ' j f c .  '

bęciaPTRi iedneyże z niemi religii 7

J ‘*ł otatitiiź -. Takie ą teftosuuki, iakie są

mięt!.- , Jfy-tem / s  lem : triezrtamy inney -6 
żnicy , op-cujz w' sposobie czczerm »;{?c v.-yż- 
szey Jfttiości, i s p H s r u y , że nnłfel t.i różnica 

ieft barmowiyna niei.g dncścią, która fię podo- 

L.i zapewne "Bagu . Pin u nieba i ziemi. O k a­
zało fię w  p o w  ższey odpow d z > , iakie nam 
fkżscnki wzgl-iiflri F r-n cu zo w , mszą rd na- 
szey religii raiąrjcb , przepisuie prawo M oy- 

żeszowe, Talmud i zW ycz ay .  Teraz z a ś ,  
l-edy  iuż Z v d z i  nie składają osobnego narodu, 

co za polityczne wybawienie poczytuią, nie 
może bydż żadnym f^osobem, aby Z y d  ina> 
cz.ey lię obchodził z Francuzem , odmiennie oJ 
niego wierzącym , tylko iak z  współrowno- 
wiercem swoim.

Szofte zapytanie: —  C z y li  Ż y d z i  z r o ­
dzeni w e Francy i ,  azhtóremi prawo abchodzi 
fię iako z  obfwarelami F-ancuzkiemi, uważjią 

Fr.jncy? nk fcs swoią o y c z y z n ę , i czyli ma*! 
powinność bronienia oneyźe?

O d p o w ied i: Ludzie, którzy obrali so- ' 
bie 6ye*J-zdę» tftiesżkaią w  niey od tylu po­
koleń, i pod panowaniem nawet braw oso­
bnych ścieśmaiących ich prawa cywilne, tyle 
do niey byli przywiązani, że lubo nie ‘hli fię 
nczeftnikami w s z y  fik ich do b r od z i e j1 P w  p r a w a  '  
spadających na-innych oby wateicw , ule po- 
raucili iey przecież, musżą naturalnie uważać 
fię we Fr3neyi za Fra n cu zó w .  Obowiązek 

bronienia iey iefi u nich chlubna i sracotikTią 

powinnością. Jeremiasz w  R o*!!:; i nie ? zale­
ca Ż y d o m , a b y  Babilon zV drugą o\ c z y z n ę  
u w a ż a l i ,  lubo w  tym 'kraiu 7;i lat  t y l k o  p r ze ­
b yw ać mieli. Upomina ich , ż e b y  w y d o b y ­
wali i uprawiali pola , budowal i  cfomy , fiali i 

drzewa zasadzili. Zalecenia l>Jgo tik dopełnili, 
iż Ezdras wRofcdziale iszy -n pow i-ul i , iii‘ gdy* 
C y iu s  d ozwo l i ł  Żydom  powrojic Jerożól i -  
m y , w y s z ło  ich z Babilonu tylko 40 360, « 
w  tey liczbie znaydowali fię tylko uboźfi,
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w s z y s c y  zaś bogaci pozolhli. Przywiązanie 
do o y c z y z u y  tak ieft między żydami natural­

nym , mocnym i niezależącym od ich religii 

uczuciem, iż Z y d  Francuzki w  Anglii,  nawet 
w  pośrod tamecznych Z y d o w  ma fię za cu­
dzoziemca ; toż samo ma fię rozumieć o Ż y ­

dzie Angielskim we Francyi. Uczucie to tyle 
ma przewagi nad duchem relig iynym , że w i ­
dziano Z y d o w  w  ollatnych woynach walczą • 
cycb do upadłego przeciw Żydom  Niemieckim. 

Jeft wielu pomiędzy niemi okrytych chlubne- 
mi bliznami; są t a c y , k tórzy  na polu s ław y 
c trz j  mali świetne dowody odwagi i męztwa.

Siódme zapytanie: —  Kto mianuie Ra­

binów ?
Odpowiedz : Od rewolucyi naczelnicy

familii mianuią Rabina większością głosow w  

tycb mieyscacb, gdzie ieft tyle Z y d o w , iź mo­
gą go utrzymywać, ale wprzód wywiaduią fię 
o iego obyczaiach i zdatnośei.

Osmc zapytanie; —  Jaką władzę policyj­
n ą ,  tndzież policyą sądową sprawują Rabini 
pomiędzy Żydami ?

Odpowiedź : Zadney w ładzy policyy- 

ney nie sprawuią Rabini pomiędzy Żydami. 
Nigdzie w  prawie M oyźcszow ym  nie masz 

wzmianki o nazwisku Rabina; nie było także 

o  nim słychać za czasów pierwszego kos’cioła, 
\ dopiero przy  kuńcu drugiego ieft o nim 

wzmianka. W  tych zaś epokach rządziły  Ż y ­

dami Sanhredyny czy li  trybunały sądowe. B y ł  
iedeu trybunał n a y w y ż s z y ,  zw an y  wielki Sąn- 
hredyn w  Jerozolimie, i zafiadało w  nim 71  

sędziów. B y ł y  znowu niższe trybunały skła- 
daiące fię z trzech sędziów do odsądzenia spraw 
cywilnych i policyynych, a prócz tych był

i takie z w a ły  fię małe Sanhreiyny. Naypter* 

wszą wzmiankę o nazwisku R <bina matmy do­
piero w  xiegacb zwanych Misua i w  Talm u­
dzie, a oznacza Doktora prawa. Po zupeł­
nym rozproszeniu Izraelitów , potworzyli oni 
małe tcwarzyftwa w  tycb mieyscacb, gdzie 

wolno im było  zebrać fię w  pewney liczbie. 
Tam b y ł  niekiedy Rabin z dwoma innemi dok­
torami praw a, którzy  pod n3zv;iskiem Beth- 

dynow , czyli urzęduikow sprawiedliwości są­

dzili i wydawali w y r o k i ; Rabin b y ł  prezy­
dentem tego sądu, a d w ay  doktorowie sędzia­
mi i aflefibrami. Powaga równie iak i byt 

tych trybunałów zależ..ła zawsze do n3sz3^ch 

czasów od woli rządów, pod któremi Ż y d z i  
ż y l i ,  i była w  miarę tolerancyi, iakiey u ż y ­

wali. Od rewolucyi nie maz iuż w e Francyi 

ani wkróleftwie W łoskim  żadnego trybunału 
Rabinowskiego; bo iak tylko Ż y d z i  dali fię j 
obywatelami, (łosuią fię odtąd we wszyftkim do 

praw kraiowych. Powaga więc Rabinów, gdzie 
są, na tym fię tylko teraz zasadza, iź opowia­
d a j  w  świątyniach moralność, dalą śluby w c h o ’ 

dzącym w  związek małżeński, i dane prawenl 
cywilnym rozw ody r.otwierdzaią i ogłaszaią. 
Tam zaś ,  gd.me nie masz Rabinów, nayftars^y 
Z y d ,  biegły w  sw oiey religii , może dać po­

dług prawa ślub bez Rabina , co zapewne ieft 
nieprzyzwoitością, którey skutkom zapobieda 

należy , przez rozciągnienie do takowych Z y ­

dow w yroku  wydanego od Konsulów w z g lę ­
dem Rabinów. Co fię tycze sądowey policyl 

między Ż y d a m i, ponieważ oni żadurjr kościel' 
ney hierarchii- prawem upowaźnioney nie sk łi '  

daią, żadney też sądowey policyi nie spra­
wuią.

•w każdym głownieyszym mieście trybunał z  ( D alszy ciąg w  Dodatku.')
23 sędziów złożony, do spraw ważnieyszycb,

Poczty z północnych Niemiec . a nawet Hamhurska nie nadeszły.
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D alszy ciąg odpowiedzi zgromadzenia źy- Hebrayskie Necheet, któremn dano znaczenie
dowskiego w Paryżu na podanem u za- lichw a, oznacza tylko whebrayskim  ję zy k a  
pytania ze Jłrony Cesarza Francuzów, iakiż .jlw iek  procent, a nie procent lichwiai*— 

D ziew ią te zapytanie: —  C z y li ten kształt s k i ; nie ma w ięc tego znaczenia , iakie tnU

Wyboru i ta w ładza  sądowey poficyi gruntuią 
fię na prawie, lub tylko ua zw yc za ju ?

Odpowiedź : Odpowiedzi na dwa powyż- 

■fe z-pytania uwalniają nas od odpowiedzi na 
to zapytanie. Dodaie fię tylko , że gdyb y  te; 
Raohii utrzymali fię do naszych czasów przy 

iakow ey pc-hcyi sądowey, co nie ieft, władza 
ta i kształt wyboru nie polegałyby ua pra- 

W.e, lecz tylko ua zw yczaiu.
D ziesią te  zapytanie: —  C z y  są iakie pro- 

fe f fye ,  których Żydom  zabrania ich prawo ?
Odpow iedź : Nie masz żadnej ; i  o t -

szem Talmud (  obacz Kidusbin Rozdział i s z y )  
Wyraźnie m ów i, iż ten o yc ie c , k tóry  dzieci 
Swoich żadney profeflyi uczyć uie k a ż e , w y -  

♦kowuie ie na łotrow.
2(edenajle Zapytanie: —  C z y l i  prawo 

ż y d o w sk ie  dozwala im brać lichwę między 
Sobą?

Odpowiedź: X iega Deuteronomii w  Roz- 

23, wierszu 19, wyraża : Nie pożyczay- 
C1® bratu waszemu na procent, ani pieniędzy, 
*ni 2boża> aQj iatieykolwiek rzeczy. Słowo

daie teraz słowo lichwa. Coż rozumiemy przez

słowo usnra ( l i c h w a )  w  Francuskim ię z y k u ?
Oto procent w ię k s z y  od ufianowionego pru- 
*wem p-ocentu, i e  zaś prawo M oyżeszowe nie

oznaczyło ilości procentu, możnaż mówić-, ae 
słowoJiebrayskie Necheet oznacza nieprawny 
procent? Słowo Necheet whebrayskim ię z y ­

ku zna c z y  toż samo , co słowo fenus w  łaciń­

skim. A  tak , żeby można sądzić, iż to sło-- 
w o  znaczy lichwę, musiałoby bydź inne o- 
znaczaiące procent: aże go niemasr, w yn ik*
w ię c ,  źe wszelk procent ieft lichwą, a wszel­
ka lichwa procentem. Jakiż to był cel p r a c o ­

d aw cy  w  zabronieniu H ebrayczykowi brania 
procentu od drugiego? O to ,  żeby tern bar- 
dziey umocnił między niemi w ęzeł braterski, 

skłonił ich do wzaiemney uprzeymości, i w a -  
iemnegc wspierania fię bez wszelkiego inte- 
reflu. Pierwszą iego myOą było  ullanoWi* 
równość dobr i pomierność prywatnych maiąt- 
k o w ;  zrąd wyniknęło u l ta n o w ie D ie  ro k u -  sza­
basowego co lat 7, i jubileuszowego co lat 50. 
Rok szabasowy wszyftkie d łu g i  kafTo w a ł ,  a 

rok-jubileuszowy przywracał dobra- sprzeda--
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ne lub innym sposobem 'zbyte. Można było chwa l ie  miało dawniey żadnego 2?ego znaczę- 
łatwo przew idzieć, że różna natura gruntów, B}a , i oznaczało tylko iakiżkolwiek procent, a 
-większy lub mnieyszy przem ysł,  i różne kię- , ateni słowo usura ( l i c h w a )  nie odpowiada 
ski dotykaiące iednego, a ochraniające drugiego, zDaceeniu słowa hebrayskiego; ftjd też biblia 
mufiały koniecznie sprawić nierówność w  pło- Orwalla, tudzież Z y d o w  Fortngalskich, zowie 

dach; że nieszczęśliwy Izraelita upiecze fię tQ procenteTn, co Irci, według biblii 71  mężów, 
po wsparcie do tego, któremu los ieft przy- zowie licbw?> A  tak, pożyczanie na procent;’  
cbylnieyszy. Niechciał, M oyżesz , ażeby niety]ko m iędfy Zydem  a współziómkiem ia- 

s z .zę ś liw sz y  korzyftał z  dobrego fiano swoie- hie/kolwiek bądźreligii, ieft zabronione pra* 
g o . kazał sobie płacić podupadłemu za przy- wen) M o y ż e s z o w y ra , i  należy pożyczać bez 

s łu g ę , ktoreyby żądał i otrzymał od niego ; ładnego z y s k u , ilekroć idzie o Zobowiązanie 
że b y  tym sposobem powiększał nieszczęście teg0) który żąda wsparcia naszego, i gdy  p o­
brata swoiego i ubożąc go sam fię wzbogacał/ życzka nie ma ^  cel widoka handlowego. Nie 

w  tym to widoku powiedział Izraelitom^ Nie trzeba tu preepominać, źe te prawa tak piękne, 

pożyczaycie  na procent bratu {waszemu. Z  rozumne i bardzo dawne, napisane b y ł y  dl3 
drugiey ftrony , coź sobie żydzi mogli poży- maiącego w  ow  ceas sw o y  krąy  i mie- 

czać w  ów  czas, .;kiedy iidnegd handlu nie gz02ąę€go fię w rzędzie uarodow. Kto tylko 
wiedli , kiedy tak mało pieniędzy było w  bie- *p0y rjSy  aa szczątki tego nieszczęśliwego i po- 
g u . i  iak naywręksea równość eSchodziła w  między wszyftkie narody rozproszonego ludu, 
własnościach? Chyba tylko kilku korcy *rbo- p ,zeko8a f ię ,  iż żydzi od wyrugowania « •-  
ż a ,  kilka sztuk bydła, lub iakiego narzędzia feie z  Pa?« fty n y , nie mieli nigdy ,ani wspólne- 
rolniczego mogli sobie pożyczać , 1  pttysługt gQ anl własności i pierwiaftkowey
w t e y  mierze chciał mieć M o y ż e «  .bezpłatne. r(j * noicj , p rz y  fetdrychby obftawali. A l a -  

■Żądał on, aby lud iego b y ł  tylko ludem roi- bo tckBęIi dtlcbe-, praw,0dawftwa sw oiego,

^1Ee<- długi cz s po nim, i chociaż w seeIako gdy zasada ich prawa zniknęła, o- 
cumea leżała blisko b rzeg ó w , na których s^ z \\\ u fiebie, że inż go fię trzymać niepo- 

y y y c z y  ow ie, Sydoń czykow ie i inne ban- w jnBj } j w  tedy dopiero zaczęli bez skrupułu 
uiące naro y  m ieszkały , nieprzykładali fię po^-T-zać na precent tak żydom  baw iącym  fię 

e ra y c z y  owie do handlu , i w szyftk ie  prze- handlem, iako też w szyftkim  innym odmień' 
p isy  ich praw odaw cy zd a w a ły  fię Ich odda- nie od nich wier2, Cym . 

lac od niego. T a k  więc , nienależy uważać (  R eszta potem. )
aaKa2H M oyżetzow ego z*początkow e prawi­
dło prawa handlowego, lec* tylko za prawi- ~ " T>~ "n“ 's=-=s-- ss=-----------;

dło miłości bliźnich. Podług Talmuda, idzie C E N A  Z E O Z
tu iedynie o p o ż y c z k ę ,  domową niejako,>0
pożyczenie czegoś biednieyseemu- bo gcL-bi; A fo tó r g a w  K ra kow ied .27 i  28 Paźdz: 1806*
erfo o  pożyczenie b . n d l n i , ^ ,  n ,  -,e, J j i  g  t
w i , p o życzk i ta b y łab y  dozwoloną poai wa- —  Jęczmienia -      —  24 —  30*
runkiem zy sk u , ftosownego do pewności lub ~  ° wsa ‘  “  "    M  —  Ig*

niepewności odebrani* pożyczki. Słowo li- Z  slSyiaglaney -  %
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JT W iednia d. 20. Października. —  O u y z  - - - -  — ; —  12 —- 13.

Meca w ynoiiijca pół korca naizego: —  Pro?* - - - - —  —  2fr —  2 3 *
—  Płżenicy -  - -  zł. poi. 24 do 35. W  Gdańsku d. 14, Października.
—  2 yta - - -  -------  22 —  26. Szefel c z y l i  pół korca naizego w  złocie
—  Jęczmienia - - - —  —  16  —  17* hollenrl. ( N a  łasze wchodzi ó o s z e f lo w )
—  O w sa - -  -   -----------12 —  16. —  -Plzenica - - z ł .  poi. 15 do 19^.

IV  Jirynie d. 19. Października. —  Z y to  - -   15 —  16.
Meca Pfzeuicy •  -  -  -  zl. poi. 24 do 32. —  Jęczmień -    1'2 —  13.

—  .Zyta  ------- 22 —  21. —  O w ies -    9 —  10.
—  Jęczmienia -  -  -  —  —  16 —  19.

D O N I E S I E N I A .
Na tlniu 3 t  b. r. naftępuiące miejskie Chełmskie dochody iako to.
1 )  M iejska propinacya na rok jeden, który pretiumfisci 1040 ryń. wynosi.
2) Pole Kurowski* zwane od którego cena fiskalna ieft 5  ryń. n a ’ 6 lat*
3 )  Sk arbołł-e czopowe razem od w ó d ki,  wina i miodu, Którego pretium fisci 2583 ryn. 

51 kr. na rok ieden. . . .
4) W reście tamteysze miejskie Targowe i Pofłojne na s i a t a ,  ktorego pretnim fisai 

1 5 0 2 5  ryń. 47 kr. licitando w  arędę puszczone będą. —  Ocbortnicy licytowania maią w ę c nai 
w y ż  rzeczonym dniu opatrzeni w  potrzebne wadium w  Chełmie na Ratuszu znaydowa* fię ai* 
mylnie. Biała d. 15 Sbria igoft.

Jezierski Ł o w c z v  b y w s z y  Malborgshi, pofiadaiący dobra Ł o w yn ek  w  Prnsach zacho­
dnich , o mil 3 od mialla Bromberg odległe, wkraifie Chojnickim lezące, nie maiąc bliżseych suk- 
ceflorow nad fir flrv swoie. z  któr>ch Katarzyna Jezierska była  za Lewickim, a Barbara Jezierska 
Za Kucbarzewskim zameżne: G d y  od lat wielu żadney powziąs'ć nie może o ich życiu w ia ­
domości, lub też, czyli  takie po nich pozolłało fię potomfiwo , uprasza nayufilniey każdego, 
k?oby go roogł dokładnie w  tey mierze obiaśnie, o łaskawe i nayprętsże uwiadomienie.

MagiflratMiafta C . K .  Lnblina ninie jszym  publicznym Edyktem wszyftkim i kaźdemtł 
w  szczególności do wiadomości podaie, iż na żądanie i urzędowną r e k w iz y c ją  C. R . urzędu 
fiskalnego licyracj-a kamienicy tuwLnhlinie podNrem 86 ftoiącey sukcellcrow Z y k ie w ic z o w -  
skich własney podług dzieła deta*acyi przez każdego poprzedniceo lub w  czafie l ieytacyi 
"w Regillraturze przeyrzec fię mogącego do xi. ryń. 1384 kr. 22 urzędownie oszacowanej 
dnia 30 Października 1806 rofcn o  godzinie TO z  rana w  miejscu magilłratu tuteyszego odpra­
wiać fię będzie, gdzie więcey ofiaruiący, fiosowni# do nfławy sądowey 5. 436. Dłngi na 
tey  kamienicy zabespieczone w  szacunku ceny ofiarowanej na fiebie p rz y i jć  obowiązany bę­
dzie , chociażby wierzyciele p rze i  umówionym zrzeczeniem fię długu zapłacenia przyjąć
wzbraniali fię, dla tego w s z y s c y  na pomienioney kamienicy hypotekowani wierzyciele na 
tenże termin, ażeby szczególnego przypozw u nieoczehiwali , podług nadwornego roz­
porządzenia pod dniem 22 Sierpnia 1797 niniejszym Edyktem w zyw aią  fię,  gdyż przeciwnie 
ktorzyby  na pomienionym terminie niefianęli, ani przeciwko kupującemu, albo tę ka­
mienicę przeymuiącemu, ani do tey kamienicy żadnego prawa mieć nie będą, lecz sw oiey
Sależytości z  przedaży , albo z  innego dłużnika majątku poszukiwać maią.

Dan w  Lublinie dnia 16 W raeśaia  1806.
J .  Poll.
Lew andow ski. t
Stcfanowski. '

Z  R ady Senatu M a gistratu  C. P . M ia sta  Lublina.
Swiderski.

. r_w ^°niewai w  W ieliczce tnieysee syndyka z  pensją roczną 400 ryń. złączone, zawakował# 
?,«• *■ os*dzenia onegoż konkurs na dzień 28 Października r. b. z  tym dokładem rozpisuje,
1 c ’ u  hotnpetenci p roźb j u *  dekretami Eligibilitatia ex utragu* łinea i zaświadczeniem morał-
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ności pr*ed upłyireniem wspomnionego ternunu do Urzędu Cyrkularnego Bocheńskiego poda­
wać tuaią. W  Krakowie d. 12 Października 1806.

Dla osadzenia zawakowanego w  Sandomierzu mieyskiego syndyka mieysce zpensyą rocz- 
400 ryń. wypisuie fię konkurs do dnia 23 Sb™ r. b. z tym dokładem, iż kompetenci prożby 
sw e dekretam Eligibilitatis ex utraque linea i zaś* 'iadczerjami moralności opatrzeni nadaley d j  
wsponinionego terminu do Radomskiego Urzędu Cyrkularnego podawać niaią.

W  Krakowie dnia 13 Października 1806.

Ponieważ przy  Trembowleckim Mtgiflracie w Tarnopolskim Cyrkule zswakowało kas- 
fiera mieysce zpensyą roczną 300 ryń. przeto dla osadzenia tegoż konkurs na dzień 27 8bra 
r. b. z tym dokładem rozpisuie f ię ,  iż kompetenci proźby swe potrzebnemi zaświadczeniami 
dokładney umieiętności niemieckiego i polskiego i ę z y k a , iako też moralności , i fianu złożenia 
g otow ey lub fidyuszoryczney kaucyi przed upłynieniem terminu do C. K .  Tarnopolskiego U- 
rzędu Cyrkularnego podawać ni nią. W  Krakowie d. 17  Octobra 1806.

MagiRratC. K . Stołecznego Miafta Krakowa Galicyi Zachodniey, Jahobowi Tufsek, W i n ­
centemu W ałkanowskiemu'i dziedzicom niegdy Janą Laskiewicz i ninieyszvm obwieszczeniem 
wiadomo c z y n i ,  iż Jakob Mączeński i Karol Kryszkier opiekunowie m*ł demich Jacentego 
i Jadwigi Czechow przez opiekuna P. adwokata Bienk'ewic za u ruteyszego MagiBratu K ra ­
kowskiego przeciw nim w  sprawie zabespieczeuia summy pupil mney 3000 zł. p0], żałobę po­
daw szy o sądową ponioc co sprawiedliwość wymaga dopraszali s i ę .  G d y  zaś Magiflrat
tutey&zy dla niewiadomego ich pomieszkania mieysca , albo w cale w C. K .  dziedzicznych 
hraiacb nie znaydowania się , tu będącego adwokata i . Lirw niskiego O .  P. [>. z ich nie- 
bespieczeńfiwem i kosztem za zaftępcę poftanowił, z  którym zaczęta sprawa podług ufta* 
w y  sądowey dla C. K. kraiow przepisaney prowadzona i roŁa.ulznni hyuzPFe, przeto niniey- 
szemi w  tym zamiarze tupomioaią fię ,  ażeby w  dniu 31 .rnefiąc’  Października .rokJ igod 
albo sami itanęli albo zallępcy ufianowioneitiu , leżeliby lakowe mieU prawne dowody w cze­
śnie przesłali albo nakouiec Innego któregokolwiek pełnomocnika obrali i tuteyszemu sądo­
w i  o z n a y m il i z g o ła  flosownie do przepisów tj.ch przył. ży li  prawnych środkow , któreby 
j u  sw ey obronie za naypotrzebnieysze upatrywali , ile że przeć.wne z swego spóźnienia za­
paść mogące skutki sobie samym przypisać będ  ̂ powinni. T ak  dowiem opiewają prze­
pisane dla C. II. kn iow Prawa.

Gollmayer.
Krzyżanowski.
H irschberg. Z  Rady Magiflrat j  M iasta C. K . St.ołecz: Krakosva.

D m a  31 M ca M aia  isof>.
AJ pijewski.

Na dli u 30 Octobra odprawiać fię będzie w  kancellaryi C yrkularn ej rano o godzinie itj 
licytacya dzierżawy dworku do Prałactwa P. Maryi należącego pod Nrm. 247 na W e s o łe y  
leżącego, z ogrodem przyległym na Irek ie den od I Lifiopada t. r. pcczynaiąc. Pretinm fisci 
iefi I 0 5  ryń. V a d iu m  składa fię przed licytacyą w  10 części prerii fisci. Chęć dzierżaw y 
maiący riechay fię na tym terminie w Urzędzie Cyrkularny Krakowskim znayduią.

W  Krakowie dnia 14 Octobra i$o&.

Ponieważ dzierżawca Olkuskich mieyskieb d^br Zaw ad a, W itteradow , część Niesułowic* 
Boru, Przcn, Parezy dolney i Sarczynowa arendoune krndycye nie dopełnił, więc tenże *  
pofleflyi rugowanym ie l l , na jego konto nowa licytacya dla zadzierżawienia tych dobr na d# 
72 Liflopadi r. b. z tym dokładem wypisuie f ię ,  to ie i l ; Ż y c z ą c y  sobie zilicytować dobr* 
te maią fię na wyznaczonym  dniu i godziaie w  kancellaryi Cyrkularaey Krakowskiey znay- 
dować. 1 w  iotą część preriom fisci pro Vadio opatrzyć fię. —  Dzierżawne zas kondjf' 
Sy e  przy  licyfacyi ogłoszone zoftaną. —  Precium fisci wszyfłkich dobr wynofi: 7207 rya ,

C IV zy  d zijiey jicy  (jtueete znayduit f i f  drugi Dodatek. )  11



D O D A T E K  D R U G I  

D 0  N r u .  # 7 .

g a z e t y  k r a k o w s k i e y

W Krakowie dnia 29. Października i 806.

D O N I E S I E N I A .
\

Stosownie do wypadłego z  C. K . Gfiicyyskiego Gubnlnium pod d. I Augufta r. b, Nro.
uwiadomienia -względem urządzenia przy Cyflerskim Gymnaz um w  Wąchocku konwi­

ktu tu 8 młodzieńców, co "do formalności i punktów, podług których proźbj' o poźyskaui* 
funduszów, .h tych niieysc podawane byBż mfią wiadomo fię czyni

1) Każdy ftnnkarrujący młodzieniec n:e młodszy tfk nie f l r s z y  iak 14 lat bydż po- 
V ini?u , co metry i»ą ud'wodnic należy.

2) Ma bydż dobrego i wytrwanie obiecującego zd -ow ia , i na dowvd tegoż zaświadcze­
ni*' d«v tor p r z y ł ą c z y ć  p<jtrz-'ba.

3J O jc iec  z a ś ,  matka, albo opiekun ma udowodrć.
UJ Starając fię o m ie ys ca  od j  W .  G e l i c y y s k i e g o  Gubernatora do rozdania n w i s ł e , i ż  SU- 

plikuący n!m:;ich G alicyyskich , albo innych Auftryackich kraiow ychNiemieckich Officiahllow, 
Jub mi esz ka ńcó w są synami.

b) Starając lię z ’as omieysca od Przeora Wąchockiego dependniące, donieść potrzeba, 
że Kompetenct są synami niemaiętney G s iic y jsk ie y  Szlachty od czasu rbięcia tey luL ow ey 
części w G alicy i  zam ieszkałe j ,  na co zaświadczenie przeciągu s łu żb y ,  maiątku, i ilości dzie­
ci przyłączyć należy.

4) Zaświadczenie pertraktowanych umiejętności kompetenta także produkować potrzebi.
g j  T e  prozby iak nayśpieszniey podawane bydż maią , aby przed zaczęciem sz k ó ł ,  iub 

w krótce  po zaczęścia młodzieńcy w konw icie znsydować Ile mogli.
W  Krakowie dnia 19 Octobra 1306.

RęJący inż od 20tu lat przy  Krakowskiey W szechnicy Botaniczny ogrod, ltt<5rego pier- 
wiaflkuwe założenie wysłużonemu Profelkorowi Doktorowi Jaśkiewiczowi z  wdżięcznos'ci4 
przepisujemy, zasłużył słusznie nietylko d!a wspaniałego położenia, i powrbntgo w id oku , 
]uJ,' .iemu ołiu sprawującego , lecz i przez mnogość w nim uprawianych roślin na uwagę j, 
pedziwienie tak krajowych biegłych kotłujących piękną umiejętność roślin , iako i ciekawych 
J trirożnych , leCJ te wspaniale przymioty tym większą pobieraią zaletę, gdy krotki i dokła­
dny w y is wszyfikich znayduiacyih iię n ślin dla JJIwefazego prżeyzrenia ułoźosy będzie.

Terrżnmyszy więc przy  mteyszy W szechnicy I'rofel]or Botaniki i Chimii M. D. R. Scbul- 
tes ^a navpierv,sze ? i najcelniejsze poczytał sobie zatrudnienie żadcsyc uczycie temuż ży -



ezeniu, Jzaczęty od poprzedników swoich zbiór o rzeyzraw szy  «ały zapas foślin nrządzif,
wydoskonalił , '  i uksztiłeił, a przy' kaźdey roślinie zanotował skąd pochodzi, iako też i imio 

pa znacznie? szych I’ a o o w tuteyszęgo kraiu, -którzy w rożnyen czasach tenże Ogród rozroaitemi- 
rośii-i "tii u i irnwali , a tak u uieiętnoś:, i PlibLczną naukę dobroczynnym sposobem wsparli 
(  między ktćreim osobliwie zapisy JO .  K ię żu e y  Czartoryskiej, Hrabiny Wiclopolsltiey , Hra­
biów Gardziękiego, Tarnawskiego, Stanisława W odzićkiego, Uraskiego i innych iaśnieią, na 
uczynienie im winney wdzięczności , i pamiątki powciągał.

T y m  więcey zaś ten zbiór interefluiącym stał f ię ,  źe dzik;e kraiowe rośliny ewiazdecz- 
1 a mi oznaczone są ,  tak i ż  ten zbiór prawdziwie za n a yp ierw sz y , i do tych czas w  Galicyi 
niewidziany poczytanym bydź móźe.

łśxenplarzy tego zbioru można u Ogrodnika Botanicznego Ogrodu przy  C. K. W s z e c h n i ­
c y  doftac.

^Magiftratowi C . K. Stoł. Słtafta f r a k o w a  N lyw yższyrr. dekretem dnia 28 Ang. b. r. 
Właściwy Studmaż czyli studzien mieyskięh Krakowskich mayfter z roczną pensyą zł. ty ś. 3)0 
pozwolonym źoftał.

W i ę c  takowi którzy  w  tey kategoryi, tak theoryczną iako też praktyczną wiadomość 
pofiadaią i ninieyszy obowiązek przyiątby sobie ży c z y l i ,  maią swoie prożby zaświadczeniami 
ich zdatoości zaopatrzone tuteyszemu mugiftratowi naydaley do 15 Grudnia o. r. złożyć.

Gollmayer.
Z  Magifiratu C. K. Stołecznego Miafta Krakowa dnia J4 gbfis igoó. .

G rofs. . > T
ZMagifiratu C. K .  Stołecznego Miafta KrakoWa ninieyszym do publicznej podaie fię 

-witidomości , źe gdy podług dontcfierira arenduiącego Latarnie miafto ośwcecaiące dotąd wiele 
blaszauycla lamp poginęło , i bani szklanych potłuczono ; ci-wiec którzy na aezjrąfcu t akow cy 
zdrożności dofLzeżoni będą , prócz mdgrodzenia w y r z płzoney szkody, aresztem e-ch dniowym, 
■ido miefiąca podług 75 KndexU Prawa Cywilnego na eieikie Policyynne przcylilSyjif 
przepisanego, ukat-anemi zollaną, na co nayśc.śle-yszy' dożor ninieyszemi iell zalecony.

Gollmayer.
Z  MagilMtu C. II. Stołecznego Miafta Krakowa. Dnia 14 Października ugoó.

Grofs sekr.
Magiftrat Miafta C. K. Stołecznego Kr ikowa ninieyszemi do powązechney podaie wia­

domości, iż Apteka pod i\rem 24 Iłoiąca z w s z y ftkie ni lekarskiemi, i naczyniami Apteczne- 
m i, iako też naczyniami-• potrzebami do laboratoryum słożącemi-, tudzież sprzętami' wszelkie- 
mi w  tey Aptece znayduiącemi fię. wcałości i r B p z ł - r y ń .  kr. | oszarowanemi, tu w Ratuszu 
w  dniu 11 Łiliopada 1. fi. d godzinie 3 pu pb-łudciu przez publiczną licytacyą za nalłępnemi 

‘ warimlfami sprzedawane' będą.
1 )  Iż każdy licytiht p o l o  od 100 summy izacm koway przed IicyHacjrą z łoży .
2) P rz ys zry  zaś nabywca resztuiącą kwotę w  dniach T4 po fi-Cytacji do dep-pzytu tu- 

teyszego z ło ży ć -obowiązany będzie, inaczey uowa iicytacya ua-iego niebespieczeńftwo i ko­
szta wypisąńąby zolłąła, -*•- W czyScy zatem chęć kupna tnsiący, na vryźey wyrażonym ter­
minie i mieysću flawią f ię .— W s z y s c y  źąS wierzyciele Baylosęy na dniu oznaczonym pre- 
tcnsye swoie lo protokołu licytacji jńsiimowaę maią.

Gollmayer.
Łodziński,
fśirschberg. £  Rady M agiftrała Ces. Kroi: Stołecznego m idjta  Krakowa.

D nia  19. W rześnia  igo6.
M ajew ski.

Magiftiar Mialla C. K. S t -łecznego K rakow a, ninieyszemi do pnbliczney pndme wiado­
mości , iż kamietijca pod Nrem 517 na ulicy f lory  ąńsk.ey lloiąCa ał.ryu. 8541 *-° s-iduw



ple na t?ni-j 20 C/erwei r. 1C505 oszacowana na żadanił samego Łey właśeieiela P. Jozefa Le- 
Brun 13 L  ft->p da r. b. o godzinie 3 po południa w  tuteysaym Sądzie sposobem pa-
bLcznoy iicvt-.ev!i sorzedaoą zoftan.e, a to za n-rtł-ępnemi warunkami, iż.-:

a j  K a f l y  iio\ m c  10 częśc summy szacunkowej przed ilcytacyą z ło ż y .
b )  Puzgsżly  zaś nabywca resztuiącą z lieytacyi wynikłą kwotę do depozytu tuteyszege 

wdniacb 14 po odbytey lieytacyi z łożyć tym pewniey będzie winien, gdyż w przeciwnym 
razie nowa na je g o  uiebespieczeńfiwo i expeus licytacya w yp ism ąb y zoftała.

W s z y s c y  i , a t y m chęu nabycia tey kamienicy mdlący na w z w y ż  oznaczonym czafio k 
mieyscu znaydowac fię maią. W ierzyciele zaś zapisowi niubyszejtii uapomineią fię, ażeby 
nieóczekaiąc o s o b n y c h  przypozwań pretensye swoie do procokułu lieytacyi oznaymili, inaczey 
na nie zgłaszających ii t przy  podziale su ń m y  b  lieytacyi wynikaiącey żaden wzgląd miany 
mli będzie.

Gollwayer.
Krzyżanow ski.
Birschberg.

Z  R ady ila g ijlr a tu  C. K. M ia fli  Stołecznego Krakowa, 
D nia  19 W rześnia  i§o6.

Gros.
Magjftrat MiatU C. K. Stołecznego Krakowa niaieyjzeiui do powszechney podaie w ia ­

domości , iż kamienica w Kazimierzu pod Nrem 122 (bojąca Jerzego Windischbaura prawem 
przekonanego włisna zł. ryń. 43742 k r. 34 oszacowana na żfltiaiiie prawem przefeoriy walące­
go Pana Henryka A s b i r .  JS*to na zaspokojenie pretensji iego zł.  ryń 008z kr. 4I4 -w dniu 
Liftopada r. b. o godzinie g i ie y  po poładuiti w tutejszym  Sądaie -przez publiczną licytacya. 
sprzeda la będzie, a to zn n.aftępnemi warunkami:

a) Każdy chęć kupienia maiący ioią  część summy szacunkowey przed licytaeyą z ło ży ć  ma.
b) P rz ys z ły  zaś  nabywca resztt- summy 7. licytacji  wytaikłey w 14 dniach po ukonczoney 

lieytacyi do depozytu tureyszego złożyć bęazie winien, inaczey nowa licytacya ua iego nie 
besLpieczeńftwo i koszt wypis mabv zoftała.—  W s z y s c y  przeto cbęc nabycia takcWey karoie- 
picy » 4 ' y , na oznaczonym czafie i mieyscu znaydow ić fię maią. W ierzyciele  zaś zapi­
sowi nibiayszemi napominaią f ię , ażeby nieczekaiąc szczególnych przypozwań pretensye s w o ­
je do protokołu lieytacyi ozuaymili, gdyż insczey na flkzgłaszaiących fię, żadeu w zgląd 
aiiany nie będzie.

G olhnayer, V. P.
Krzyżanów hi.
Kozłow ski.

Z  Rady Mmgiflratu C. K , Stołecznego Miafla Krakowa.
Dnia 12 W rześnia igoó.

M ichihski.
Ponieważ przez oddalenie Olkuskiego mieyskiego Syndyka Grzegorża S :towskiegc t--.ż 

inieysce v a k u ie ,  przeto dla osadzenia tegoż konkurs na dzień 27 Ocćjbra r b. z tym dokła 
dem wypjcuie fie iż koi.kijrenci prożby swe popicraiącerni żdświffdrżeniami , moralności 
dekretami .ĘiigiLilitatisex urrcque linea . umiejętności prawa kryminalnego opatrzone r.aydaley 
do d. 27 0 :tobra C. K. Cyrkularnego Urzędu Krakowskiego podawac~maią.

W  Krakowie dnia 14 Octobra 1806.

Ponieważ 1 C. K. nadworn, v  Kancelaryi dekretem ddto 14 Augufta r. b. na przyięcie 
KaflVera przy Podgorskim-Mżgifiracie ż pensya roczną 300 ryń. zezwolić raczył , przeto dla 
osadzenia tego mieysca konkurs do ofiatniego Octobra r. b. z  rym dokładem rozprsuie fię, >ż 
kompetenci, w  fiknie złożenia gotowey lub fidejnfioryczney kaucyi 500 rj-ń. b ę d ą c y ,  prożby 
i w e  popieraiącemi zaświadczeniami opatrzone przed iipłyuieniem wspcnmionego terminu do 
C  K . liocbeuskiego Urzędu Cyrkularnego podawać maią. W  Krakowie tl. 11 Octobra lgcó .



D!.J osadzenia wakuiącego p rzy  Soleckim magifiracie Syndyka mieysca z  pensy a r&* 
fzn ą  ,'jocIśryń. złączonego , w ypisaie y ię  konkurs na dzień  30 Ó dobra r. b. z tym dodat­
kiem , iż  hompetenci dekretami jlU gibiltiatis i zaświadczeniem  moralności o p a trzon ep ro i-  
by swe p r ze d  30 O dobra eto Radomskiego U rzędu Cyrkularnego podaw ać maią.

W  Krakowie dnia 14. Octobra 1806.

Ponieważ dla osadzenia wakuiącego Chełmskiego Interymalnego Syndyka mieysca niż trze* 
ci konkurs bezskuteczny m zofiał,  przeto czw arty  na dzień 20 Octobra z tym dokładem roz* 
pifttne fię > iż kompc-teiici preźby swe pomcraiącami zaświadczeniami, a osobliwie dekretami 
Ł  ig:b litat s opatrzone przed upłynienietn wspomnionego terminu do C. K .  Bielskiego Cycku-
l- .rnego U rzę d u  p od aw ać  ma ią -

D li o-adzenia waltuiaoego przy Ridomskirn Magifiracie drugiego Afiefiora mieysca ai 
pensyą roczną- 30A ryń. złączonego, wypisuie lie konkurs na dzień 22 Octobra r. b. z tym  
doklidenilO H kompetenci groźby swe dekretami E;igibilitati> z linii polityczney i sądowey, i 
zaświadczeniem mordnoSci opatrzone naydaloy do wspommonego terminu do C. K. Radom*

. s i nego  U rz ę du  C yrk u l a rn ego  pod aw ać  maią.  W  K r a k o w i e  d. 1 1 . Paźdz i e rn ika  l g o ć .

Z  powodu za s z łe j  promocyi P. Jozefa Wintera aa Fiskalnego Adjunkta, zawakow ało 
Biało-Pt-omnickicgo Jufiycyariusza muysce z pensyą roczną 500 ryó. złączone, dla osadze­
nia więc tego mieysca konkurs do oftatniego Octobra r. b. z tym dokładem ogłasza fię , że  
kompetenci życzący  scb-e tego mieysca, .potrzebnemi zaś-wiadczenumi opatrzeni prożby sw ę 
do C. K. połączoney dóbr Kameralnych Admiuiftraeyi w L w o w ie  podawać ma.ą.

W  Krakowie J. l i .  Października Igoó.

Magi t ł r a t  Miafia C  K .  dolnego K az i  n ie r za  n in i e y sz ym  do pow sze c lm ey  noc’ale w ia d o ­
m o ś c i ,  iż na p roźbę  W  olfi* I z r ae lowicza  'W'obi mana , b row ar  Dawida  G o ld b e r g  p r a w em  p r z e ­
konanego w ł a s n y  mu o w a n r  r u n y  z n ay du i ą cy  fię r azem z ogrodem 4 7 7  r yń .  30 kr .  s ądown ie  
o s z a c o w a n y ,  na zaspokoj en i e  su m m y  1 100 z),  poi, dnia 6 Lif topada r.  b. o godzinie  9 z  ran? tu  
w  bancel laryi  Magi f t r atoplney p r z ez  publ iczną l icyt . rcyą n a y w i ę c e y  d i i ą c e m u ,  pod ten,., k on -  
d y c y  ami sp r ze dan y  będz i e . - •

a) Każdy chęć kupienia wspunmionego browaru z ogrodem maiący , zaraz przyftęp&ią* 
<io licvtacyi - iOtą częśe ceny szacunki w e y  złożyć powinien.

o)  Kupiciel  i lość z lie>. t acyi  w y n i k ł ą  w  dniach 1 4  do d e po zy tu  s ądowego  t y m  pewn  e y  
z ł o ż y ć  o b o w ią z a n y  iefi , g d y ż  i nacz ey  iego kosztem i z  iego n iebszp i ecz rń f iwem n o w a  l i cy-  
■tf.cya naznaczona  i p r zed f ięwzi ę t c  b y ł a b y .

W s z y s c y  z a t y m  kupna chęć mm ący  w  dniu i m ie ysc u  w y ż e y  r z e c z o n y m - z n a y d e w a : fię 
j f jg j j ,—  Ibakoniec w s z y s c y  w i e r zy c i e l e  j aki egokolwiek p r aw o  zaf i awu  lub w ła snośc i  do po- 
niieti ionego b r o w ar u  z  ogrodem maiący  , n i n i eyszy tn  napominaią f i ę , a żeby  nie czekci ąc  oso­
bnego  p r z y t i a zw an ja  ; p r awa  iswoie do p ro toko łu  l i cy t acy i  umieścili  i dowodn ie  okazal i .  U d j a  
i n a c z e y  n i eżgł asza i ący fię p r a w a  to do browaru z  o g r o d e m , iako też  i do kupupicięla  rossie 
sobie  nie bedą  mogl i ,  i ow sz e m  co do w y  l i cy to w an ey  s u m m y  za tenże b ro w a r  z  ogrodem ża  ■ 
di»3o w z g i ę d u  d u  fiebie nie znay.d?. Datr, w  Kazimierzu dolnym d. 27 7bra 1S0G. ̂ Glnrn.

Kawka.
Soiowski.

J£ Sejjyi Miafia Ces. l.r. Dolnego Kaźmierza, 
lićlczybowsH.



d o d a t b k  t r z e c i

d o  m u .  # 7 .

g a z e t y  k r a k o w s k i e j

W Krakowie dnia 39. Paźdsiei misa i Sort.

s9 fc

D  O N 1 E S I £  N~ l A .

C. K . Sądv Pi-owincyalne Szlacheckie Lubelskie G d ic y i z^hodniey moe.l ninleyszegJb 
publicznego oę.ł szenia powszechnie wiadomo czyn ią , że dobra K'Jtow z przyległościami W 
C y r k u l e  Lubelskim leżące, prawem przekonanego Igmcego Hrabi Potockiego dziedziczce, dro­
gą exekucyi w summie 2649450 f i .  poi. 10 gr. ur^ed^wnie oszacowane, na iurtancye róznycG 
•wierzycielow mafly Tepperowskiey , tudzież K ról. Fiskusa , w  Satisfjkcyi summ 3700 czer. z ł .  
13 z ł. poi. I I  gr. 1736 czer. 15 zł. poi. I gr. 1127 rzer. z ł. 13 z ł. poi. 23 gr. 1Ó09 cztr. z ł .  
1 6  z ł .  p.-,l. 10  gr. 3 2 9  czer. zł. 2 zł. poi. 5 gr. 17 7  czer. z ł. 4 zp. 9  gr. 195 czer. z ł .  17  z ł. 
prl. 27 gr. &c. &c. ponieważ w p ieiw szyro  i drogim lic j  tacy i terminie, nikt zchcących ku­
pie nkftsw ił fię , a 'W ierzyciele ftosow nie do nflaw y sądow ey percypowani , te w  cenie dets- 
y acyyn ey  zamiaft zapHty przyiąć niecbcą, trzecią razą na publiczną licytacyą w ylhw ionrf 
będj , z iś  ter nin trzeciey licytacyi na dztcń 3go Litlopada b. r, w  poprzedniczych ogłosze­
niach w yzn aczon y, z zgodnym zezwoleniem wierzyciele w i proszących o licytacye oawołuie 
hę , i aż do dnia 16 Marca r. przyszłego 1807 przedłuża fię ztem dodatkiem, ieżeliby te tło- 
bra w tem  trzecim na azień 16 M .rca r .p  w yznaczonym  do licytacyi terminie, za cenę sza­
cunkową żadnym sposobem nie m ogły bydż sprzedane , te nie maiąc żadnych w zględów  na de- 
tastacye , licytującemu chociażby jednemu cenę niż' y  szacunku podającemu f i  osown.. d. § .  1 5 2  
nftawy sądowey przyw łaszczone zuftaną pod nafłępuiącemi warunkami.

1) Ażeby chcący kupić dziefiątą częst ceny fiskalney przed zaczynać mającą fię licyta- 
cya typ łem zakładu z ł o ż y ł ,  iako też

2) Trzecią część ceny z  licytacyi w yn ik łey  w  14 dniach po ukończ^ney lic y ta cy i, U 
cząc iuż w  to złożony za 1 ła d , n l  rzecz exet wuiący-h w ierrycielow  z ło ży ł.

3) Zaś drugie dwie trzecie części, ieżeliby całą cenę z  licytacyi w ynikłą dobrowolnie M« 
tychmiaft zapłacie nieonciał, na dobrach kopnych zaopłacić maiącemi fię wierzycielom  przy- 
naleźnemi p r d c iz y a m i, i trzechtniefięcznym w ypowiedzeniem , lub sądowym przekazaniem, 
hy poi#kowane z< dar>? , że nakoniec.

4) Kupujący całkowitą cenę z licytacyi w ynikła, wierzycielom w takim gatunku monety za­
płacie o b o w i ą z a n y  w  jakim każdemu podług prawa najeży, w y ią w szy  jednak pretensje wierzycie- 
Iow bankalney T ep p erow skiey, kt. rych p-etensye *  mont. e ku-suiącey dukat po 19
z i.  jl"! r ach tnąc zapłacie możn i.

5) Kupniący ws-yfiki* ciężary gruntowe od dnu ukończenia licytacyi na fiebie przyjąć 
ieft obow jzauytn , tudzież-



6) Skoro tylko |kupuiący trzecią część ceny zlicytacyi w ynikłey  podług kondyeyi sgiey ; 
do sądowego depozytu złoży  , temu dekrekt dzitdziccwa pod kondw ya , ieżeli zaś całkowi 4 
takową cenę zapłaci, nieograniczony, w y d m y  będzie.* o iiitroniiłfye do ty cbże dóbr prolic, j 
wolność zolławi fię.

7 )  Każdemu chcącemu kupie wolność zofhawuie fię, [dzieło detaxacyi i m w r t . ^ e  F, 
konomiczne w  tnreyszey C. K . Sądów Szuch, gremialney regifirat irze zobaczyc. —  Z  . er,zt,j 1 
w s z y s c y  wierzyciele hypotekę mający mnieyszym publicznym ogłoszeniem przywołują fie,. 
ażeby swe prawa w  wyznaczonym trzec'01 do licytacyi terminie tym pewniey in raco wdli , i 
praz ażeby porządek tabularny mógł bydź udecydowanym , pier wszeńitwo okazali, gdy in 
c z e y  podług naywyższego dekretu d. 22 Sierpnia 1797 i Patentu d. i t  W rześnu tegożfiv ,ku 
żadnego więcey prawa, ani przeciwko kupmącemu , ani do samych dób' miec nie btdą , a w o-
f ólności z zażaleniem względem ucierpianey szkody w ięcey słuch >nemi nie będą , lecz do re- 

ztuiącey ceny zlicytacyi  w yn ik łe y ,  ieżeliby tikowa nad insynuowanych wierzycielow pozc- 
fta ła ,  lub też do innego dłużnika tnaiątku odesłaneuii zoftauą,

•'* Kajetan Michałowski V. i 3.
Domasiawski. 

Z  Rady C. K. Sądów Szlacheckich Lubel. Galicyi Zachodniey.
D an w Lublim e d. 14. Paździer. 13 )6.

C. K. Sądy Prowincyalne Szlacheckie Lubelskie -w Galicyi zich >rfuiey Panu Karolowi 
'W  iflel ninieyszym Ędyktem wiadomo c z yn ią ,  że mallł kry.ialna P. Piotra Hrrbiego Potoc­
kiego i P. Katarzyna Potocka, w sp riw ie  oddani 1 skryptów na. 1000 czr.z ł.  §4 ) czru zł i to o j  czr.
Itr. przez P.Piotra Hrabiego Potockiego wydanych do Sądu tego przeciw ko niemu żaiobę podali , i 
pomocy sądowey dopraszali f i ę .  G d y  zdś te Sądy dla iego niewiadomego mieyset j a ­
wienia. fię iemu m ie yz e g o  Sądowego adwokata P, Izdebskiego za obrońcę z iego szkodą i 
kosztem nftanowiły , z  który in wprowadzona sorewa podług przepisanego dla Gallicyi Za- 
chodniey Sądowego porządku prowadzona i ukończona będzie, dla tego 011 ’ ninieyszym i
Edyktem napomina fię ,  ażeby w 90 dniacn do excepcyi fię ftawił, i ufiinowi.memu dla sie­
bie obrońcy doku neota i dowody swfey sprawy oddał, lub innego adwokata sobie za <>- 
brońcę obrał, tego Sądowi wymh n ił , i to zprawa cz yn ił ,  eo do obrony sw ey spraw/ za 
ozyteczUe osądzi, aby sw ey sprawy niezaaiedbał, gdyż  Szkodę może luką fiąd W| niknąć 
mogącą Samby sobie przypisać b y ł  winien.

Dan 'w i .ublinie d. i s  Września 1806 roku.
W  uiebytności J W -  Prezesa,

Gruszecki. 
Dorna, iławski, 
W  udich. 

Z  Rady C. K. Sądów Szlach. Lubelsk. Galicyi Tfoc/fn.
Klimaszewski.

C. K . Sądy Prowincyonalne Szlacheckie Lubelskie w  Galicyi zachodniey , Panu Mar­
cinowi Grochowskiemu ninieyszym Edykcem wiadomo cz yn ią ,  ze P, Salomea z G roch ow ­
skich Godlewska przeciwko niemu o to ażeby iey zsubftancyi niegdy Andrzein Groch iw.-kic- 
go Oy.ca summa jg^ S zE. poi. a z subfianęyi Elżbiety Grocbowskiey Matki summa 2 7 5 (d zł. 
poi. c. a. c. wypłacona była , pod dniem 1 Września j 8 ‘'6 roku do Nru 110129 do Są In tego
ptzeciwko nietnb żałobę podała, i pomocy sądowey doprjtszała f i ę .  tpdy z ś te Są o r
dla iego niewiadomego mieysci bawienia fię iemu tuteyszego- sądowego adwokata Dyaczyń- 
śkiego za obrońcę z iego szkodą i kosztem uftanowiły „ z którym wniefirna sprawa podł; g 
przepisanego dla Galicyi Zachodniey sądowego porządku prowadzona -i ukończona będzie* 
dla tego oń ninieyszym Edyktem napomina f ię ,  ażeby w  przeciągu 90 dni do.żjxcepcyi lif  
f ta w ił , > obranemu dla (Iebie obrońcy doku.nema i dowody sw ey  sprawy odd®, lub in­
nego adwokata sobie za patrona obrał, tego Sądowi w ym ienił,  j to z nrawa c z y n i ł ,  co “ a 
obrony sw ey  sprawy za użyteczne osądzi, aby sw ey spraw y aiezanjedbał,, gdyż szkodę



mcze isfy  (tg) wyniknąć m gącj samby sobie p rzy p ie c  i/yl yrlBie*.
’-3 w Lub- nie tlniri 9 W  r r e śp ia  iS'->6 roli u. .

-W  ;::-.tr!: finemu j W .  prtzesa.

• Dom..? (awski
D . 14 ladiaiu

Z  r .»tly C. i  C. K '• Sądów Szlaoh. Lubels. G allicyi Zachodniey.
Klim aszewski.

0 e«. i C  K  Sądy "'•owiucyonilne Szlacheckie Lubelskiz w  Galicyi Zachodniey , Pana 
( Stanisław owi Zelecho.fc^kieml, ninicyszym E lyktem wiadomo czyni 1, że mafia krydalna 

Eaua Pi.-rra lir-ibi 1\ . ' - g u  . i i1. K u r z y n a  Potocka w spr.,wie o oddanie skryptu na 1000 
czer. 6cł< przez Pana Piotra Hrabiego Potockiego w ydanego, do Sądu tego przetiwko niemu 

| Żałobę podaii , i pomocy sądowey dopraszali f i ę .  G dy zas te Sądy dla iego niewiado­
mego mieysca bawień1.) fię, femu tutej szego sądowego adwokata Izdebskiego za obrońcę z  iego 
Szkodą i kosztem uft. n wiły , z którym wprowadzona sprawa podług przepisanej/ dla G a­
licyi ż°cbodnipy Sądowey utlawy prowadzona i ukończona będzie; dla tego on ninieyszym 
Edyktern napomina f i ę , ażeby w  90 dniach do excepcyi fię fta w ił, i uftinowionemu dla fiebie 
ottońcy dokumentami dowody sw ey  sprawy oddał, lub innego ad wokara sonie za patrona obrał, 
tego sądowi w y  mieniG 1 to t  prawa cz yn ił ,c o  do obrony sw e y  sprawy za użyteczne osą- 
t f z i , aby spr W y  swey niezaniedbał, gdyż szkodę może iaką (łąd wyniknąć mogącą sam­
b y  gobie pi z/pisać byt winien. Dan w Lublinie dait 15 Wrz< nia i§o6  roku.

W  niebyfności J W . Prezesa.
G. Gty/jrM-jjz.  

f , D  aiiias igwski.
[ J4 iJfiich.

Z  Rady C 1 C. K. Sądów Sdacheckich Lutiń. Galicyi Za^hodsuey.
Klim aszew ski.
zachodniey, Panu W o yc ie ęh o r

-**■ J ■»xEB»wsKiernu, n meyszym bdyKtem wiadomo czynią, że mafia krydalna Pana Piorrą 
Hrabi Potoę ije^0 i Pr.n K ttarzyna Potocka, w sprawie o zwrocenip skryptu na summę iyot) czer. 
z i .  przez Piotra Potockiego wydanego do Sądu tego przeciwko niemu żałobę podali, i pomo­
c y  sądowey dopraszali f i ę .  G d y  zas te Sądy dla iego niewiadomego mieyscu bawienia fię,
itmu tuteyszego sądowego adwokata Pana Izdebskiego za obrońcę z  iego s jk tdą  i kosztem 
Lfiancw ' ły  , z którym wprowadzona sprawa podług pizepisaney dla Galicyi zachodniey są­
d ow y u lo w y  prowadzona i ukończona będzie; dla tego on Uinieyszym Edyktem napomina 
fię-, ażeby w  przeciągu 90 dni do excepcyi fię f iaw ił,  * uflanowionemu dla fiebie obrońcy 
dpkutreata^ i dowody sw ev  sprawy oddał, lub innego adwokata sobie za obrońcę obrał, te­
go Sądowi wymień ł ,  to z praw a czyn ił,  co do obrony sw ey  sprawy  ̂i użyteczne osądzi, 
aby sprawy s » e y  niezaniedbał, gdyż szkodę może iaką fiąd wyniknąć mogącą, samby sobie 
j ł r z y  pisać b y ł  v, mieu. Dan w Lublinie dnia' 15 W rześnia lgoo.

A  nirSym ości J W .  Prezesa. . .
ti'yd.:ga.
Domastau skl,
K cinl. , ;

Z  Rady C. K . Sądów Szlachsckick ta b e l. Gąlicyi Zachodniey.
= Klim aszewski.

C. iL  Sądy Prowincyonalue Szlaeheckie Lubelskie w Gallicyi Zachodniey sukcefiorom 
Stnarłego Franciszka W ernickiego, iako to ;  Terefiie z Makowskich W ernickiey w d o w ie ,  
Maryannie z  W ernid.ich L iso w skiey ,  tudzież Janowi, M chałowi i Stabisł iwowi małi-hmim 
"Werttickim , w afiyfLncyi odel una i kuratora ^ana Płońskiego i Geritza pinieyszym Erf\k- 
lem wiadomo czynią, źe mafii, krydalna Pana Piotra Hrabi Potockiego i PaDi Katarzyna Po*

_ C . K. Sądy Prowiutyalne Szlacheckie Lubelskie w  Galicyi



fockiey tr  spr*»fe oddania sfrrypia prze* P. Piotra Potoelfiego ni 2GGO e**r. * ł .  m  óśóo$ Frań* 
cisżka W enuekiego w i  danego do Sądu tego żałobę podali , i pomocy sądowey dopraszali 
f i ę .  G d y  zaś te Sądy dla ich za uranicą bawienia f i ę , in  tuteyszego sądowego adwoka­
ta Izdebskiego za obrońcę z  ich szkolą i kosztem ufiahowiły, z który,n rozpoczęta spra­
w a  podług prrepisaney dla Galieyi Zachodniey sądowey ufiawy prowadzona i ukończona 
będzie , dla tego oni ninieyszym Edyktem napominają fię , ażeby w 90 dniach , do exc*pcyi 
fig Iwwili j  i urtanowioiiemtt dla fiel:ie obrońcy dokumenta i dowody sw ey  sprawy oddali, 
Jub innego adwokata sobie za obrońcę obrali, tego sądowi wymienili, i to z praw3 czyn ili ,  
to do obrony sw ey  skrawy za użyteczne osądzą, aby sw ey sprawy nie zaniedbali, gdy# 
Szkodę noże laka Rad wyniknąć mrgscą, są/niby sobie przypisać byli winni.

Dar, *v L ublin ie  dnia is, W r z e ś n i  t 1S06.
W  niebytności J W .  prezesa.
Gaspar G ‘ usiet i.

Dom asiaw sH
V .  rFlackch.

Z  Rady C. K. Sądów Szlacheckich Lubelsk. Galieyi zachodniey,
Klim aszewski.

C . K . Sądy Prowincyonalne Szlacheckie Lubelskie  w  G il ic y i  Z  choJniey Panu W a ­
cławow i Różańskiemu ninieyszym E d y k t e m  Wiad*TV> c z y  mą: że Farą Rnch aaniewski Exeka* 
lor tefiamenta zmarłego Pawła Fabiańsfcego,  w s p a w i ' oddinia w  zapłuę su 11 my 13,751 zł. poi* 
4 gr. e. s. c. tudzież użytków od summy gooo zL poi. na setysfakcyą summy 522 czer, zł ,  
w  złocie z prowizyą i kwotą 15 zł. ryń. c. s. c. przeciwko niemu do Sądu tego żałobę po­
d a ł ,  1 pomocy śądowey dopraszał f i ę .  G d y  zaś  re Sądy dla iego niewiadome, o m,ey-
sca bawienia fię ,  iemu tuteyszego sądowego adwoktti Jana Madann za obrońcę/", z iego szko­
dą i kosztem uRanowiły, z  którym wnieliona sp uw a podług przepisaney dla Gal cyi Zacbo- 
dniey sądów !y uflawy prowadiont i ukończona będzie; dla re-o en ninieyszym Edyktem na- 
pomrna f ię ,  ażeby na d?ień 9 Grudni* r. b. do excepcyi fię (U w ił ,  i uRanowionemu dla lic- 
bie obrońcy dokuneun i dowouy sw ey sprawy oddał, lub innego adwokata sobie za patron* 
ob ra ł ,  tego Sądowi w ym ienił,  i to z prawa c z y n P ,  co do ob-ony swey sprawy za użytcczj* 
Osądzi, gdyż szkodę iaką Rąd wyniknąć mogącą samby sobie przypisać był wiuiea.

JDan w Lublitśie Jn.a i o  Września 1806 roku.
W  niebytnoscl J W .  Prezesa.
G aspar Gruszecki.

Dofienberg.
D  m a , Uch.

Z  Rady C. K .' Sądów Szlacheckich Lubelskich w Galieyi Z r ch  tdnłeyi
Klimaszewski.

C oir Sacratifllma Oats. Regla Majeflas n edio sui Decreti duto 5ta Septembtis a, c. sub 28 
•Jusdem per altum Apgiellationuui Tribuual R. huic Judicio Crimioaii intium i. non Solara  prd- 
j r  fitiorei fibi fsciendatn intnitu augendi Persrnalis circa Juoicia Criminalia Galiciensia acta iq» 
liituti, rec non ejus Salariorom dernandayerit, suJ una quoque indulserit, ut peoes quodlibel 
Galicieose Judicium Criminale duo suscuRactes infiituantur .*

Quare fimiie gratuitum Ausculrentis munus penes R. hocce Judicium Criminale con san i 
aubeler es ,  neceflariis eatenos quplitatibus.‘ mi absolutis juns Rudiis, pićefiito ex Codjce Crimi- 
»ali in Alto Appellationutn Tr bunaii eatamifie, astate competenti mtdio metru* probanda, pro* 
ut modo semetsufientationtfl, &  bena moralitate legitimare se valentes, prćesentibus mvitantui> 
ut sua taliter i r ’ł r icta pefita R. biic Judicio Ciiminali exLibeant.

%  Strański 'Jttiiex Ci ini. 
f ?pnus Siekierski słjfejjor.

E x  Oousilio C *s .  Regi i Judicij Criminafi* CracoTienswL 
die 8va Octobris i3°6.

M atecki.


